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Zakres prac Portorobu obejmuje u- 
sługi porfowe w dziedzinie załadowania, 
wyładowania, przeładowania i magazy
nowania towarów.
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Nowa placówka rozpoczęła wczoraj 
wieczorem swoją działalność. Ministrc» 
wie Minc i Rapacki nadesłali z tei oka
zji do „Portorobu" depesze gratulacyj 
ne. (rt)

Współpraca polsko-czechosłowacka
wzorem dla innych pdństw 
Oświadczenie ^mbasaiera Heireta

WARSZAWA (PAP). W związku z odbytą sesją Czechosłowacko - Pol
skiej Rady Gospodarczej, ambasador czechosłowacki Hejret złożył oświadcze
nie treści następującej:

„Sesja Czechosłowacko - Polskiej 
Rady Gospodarczej, któia odbyła się w 
tych dniach w Pradze zakończyła się 
pełn/m sukcesem, przynosząc szereg 
konkretnych rezultatów i zapewniając 
dalszy rozwój gospodarczej współpracy 
obu naszych krajów.

Całe społeczeństwo czechosłowackie 
przyjęło entuzjastycznie program przed 
sławiony przez ministra Przemysłu i 
Handlu RP p. Hilarego Minca. Wielkie 
możliwości dla czechosłowackiego han
dlu zagranicznego wynikają z taktu po
siadania przez Polskę wybrzeża Bałtyku 
Które będzie udostępnione dla eksportu 
i importu Czechosłowacji. Wybrzeże 
Bałtyku stanie się także wybrzeżem cze
chosłowackim, z czego Czechosłowacja 
będzie miała znaczne korzyści, przy czym 
handel czechosłowacki przez Gdańsk — 
Gdynię i Szczecin zapewni dalszy roz
wój tych portów. Wielkie znaczenie go
spodarcze miało planowane połączenie 
obszaru przemysłowego śląsko - dąbrow
skiego z wielkim obszarem ostrawskim. 
Te obszary są źródłem dobrobytu obu 
naszych państw, uzupełniają się produk
cyjnie — wyrośnie więc obszar przemy

słowy, który będzie jednym z najwięk
szych i najważniejszych w Europie.

Organizowana będzie współpraca roi 
nictwa obu państw, handlu zagraniczne
go itd. Od współpracy dorywczej doj
dzie do współpracy planowej poprzez 
ścisły sojusz gospodarczy, który odpo
wiada politycznym potrzebom i aspira
cjom naszych narodów.

Słuszność miał zatem czechosłowac
ki minister handlu zagranicznego — dr 
Gregor — stawiając za wzór innym pań 
stwom tę naszą współpracę, nacechowa
ną szczerością i przyjaźnią.

Praska sesja Czechosłowacko - Pol
skiej Rady Gospodarczej zapewnia eko
nomiczne podstawy stale wzrastającej 
współpracy obu naszych państw, mają
cych wiele wspólnych interesów, szcze
gólnie w przygotowaniu obrony przeciw 
niemieckiej agresji

Dlatego też narody czechosłowacki i 
polski z radością przyjęły wiadomość o 
tak pozytywnych rezultatach praskiej 
konferencji".

Serbowie Łużyccy uzyskali
autonomię kulturalną

PRAGA (PAP). Przewodniczący anty
faszystowskiej organizacji Serbów Łu
życkich „Domowina" — Pawel Nedo — 
udzielił korespondentowi agencji cze
skiej CTK wywiadu, w którym omówił 
znaczenie uchwalonej niedawno przez 
parlament Saksonii (radziecka strefa o- 
kupacyjna) ustawy o ochronie praw Ser
bów Łużyckich. Nedo stwierdził, że usta 
wa ta przekracza właściwe ramy auto
nomii kulturalne') w zwykłym tego sło
wa znaczeniu. Po raz pierwszy w dzie
jach utworzone zostaną szkoły, w któ
rych dzieci łużyckie pobierać będą na
ukę w języku ojczystym. Język łużycki 
będzie na równi z niemieckim językiem 
urzędowym we wszystkich gminach, za
mieszkałych' przez Serbów Łużyckich. 
W Budziszynie powołany zostanie do ży 
cia specjalny urząd do spraw kultury,

Dni Solffiamśd 
RfSło&Sz&eźy Światowe \

MOSKWA (PAP). Biuro Wykonaw
cze Światowej Federacji Młodzieży De
mokratycznej uchwaliło, że 21 lutego bę 
dzie dorocznie oiicnoctzony jako dzień 
solidarności miodzieży całego świata z 
młodzieżą krajów kolonialnych i manda
towych. 14 kwietnia będzie zaś oniem 
solidarności z republikańską młodzieżą 
hiszpańską

Eiuro Wykonawcze postanowiło zwo 
łać w bieżącym roku do Polski światową 
konferencję młodzieży robotniczej.

Rewizjonizm w zachodnich Niemczech
nie wygasa

BERLIN (PaP). Rewizjoniści niemiec 
cy w Bizonii nie natrafiają na żadne trud 
ności ze strony tamtejszych władz oku
pacyjnych w kontynuowaniu prowoka
cyjnej akcji rewizjonistycznej, skierowa 
nej przeciwko Polsce i Czechosłowacji. 
Sprawę tę porusza członek KC socjali
stycznej partii jedności (SED) — Dahlem, 
który w dzienniku „Neues Deutschland" 
potępił tego rodzaju kampanię rewizjoni 
styczną.

Dahlem podaje treść ulotki, kolporto
wanej swobodnie w zachodnich strefach 
Niemiec. Autorem ulotki jest b. poseł 
Niemców sudeckich — Jaksch. Osławio 
ny ze swych licznych prowokacyjnych 
wystąpień antyczeskich, Jaksch prze
szedł tym razem do ataku przeciwko 
Czechosłowacji i Polsce, strasząc narody 
obu państw słowiańskich tym samym lo
sem, jaki spotkał., hitlerowców!

W swym niesłychanym wystąpieniu 
Jaksch pisze dosłownie: „Dzielimy się z 
wami — Niemcami z Polski i Czechosło
wacji oraz wszystkimi Volksdeutschami 
— nowiną, która was uśpi ikoi. Myślicie'

że was już opuszczono, i że nikt się o 
was nie troszczy. Tak jednak nie jest. 
Faktycznie sytuacja wasza przedstawia 
6ię zupełnie inaczej.

Ameryka kraj wolności — stwierdza 
Jaksch — nie prowadzi wojny przeciw
ko narodowi niemieckiemu, lecz wojuje 
o zmianę oblicza świata. Czesi i Polacy 
przeżyją pewnego dnia ten sam los co 
hitlerowcy (!). Wojna się jeszcze nie

którego personel mianowany będzie 
przez „Domowinę" Urząd ten będzie in
stytucją prawa publicznego.

Wspomniana wyżej ustawa znajdzm 
początkowo zastosowanie jedynie w Łu- 
życach Górnych, stanowiących część Sa
ksonii, w których znajdują się najwięk
sze skupiska Serbów Łużyckich. Nie u- 
lega jednak wątpliwości — oświadczy! 
Paweł Nedo •—• że analogiczna 'ustawa 
zostanie uchwalona również w Łużycach 
Dolnych, które wchodzą w skład pro
wincji brandenburskiej.

Nedo podkreślił, że uchwalona usta
wa jest pierwszym krokiem w kierunku 
wyrównania krzywd, wyrządzonych Ser 
bom Łużyckim w dziedzinie politycznej, 
kulturalnej, społecznej i gospodarczej 
przez imperializm niemiecki i nazizm.

Stwierdził on, że ustawa ta jest je
dnym z wyników zwycięstwa armii ra
dzieckie] i postępu idei socjalistycz
nych.'^

skończyła, Kiedy wybije godzina, stanie 
my do czynu(!!) ’.

Komentując tę prowokacyjną ulotkę,
Dahlem pisze: „Przemówienie Schuma-
chera i ulotki Jakscha są dobrze znane 
i nie trzeba nadmiernej fantazji, aby u 
zmysłowić sobie w jaki sposób narody
Polski i Czechosłowacji zareagują na no - - -
we niebezpieczeństwo, grożące im pono- ków bytu nie odniosą rezultatu y nai
wnie ze strony Niemiec zachodnich", j bliższych dniach, należy się liczyć ze

■ ‘ - - ' ' strajkiem 700 tys. pracowników i robot-

W Japonii strajkuje 
300 tysięcy pracowników
' LONDYN (PAP). Agencja Reutera 
donosi z Tokio' że zastrajkowało tam 
300 tysięcy pracowników państwowych. 
Jeśli rokowania na temat poprawy warun

W zakończeniu artykułu Dahlem o- 
świadcza, że socjaliści niemieccy muszą 
uczynić wszystko, aby zlikwidować dzia 
łalność dawnych i nowych zbrodniarzy 
wojennych.

Naruszenie granicy
strefy jofJorTo wisńskfei 
na wülnyiti obszarze Triestu

Gianica wolności informacji
W Genewa odbywają się obrady zwo

łanej przez Narody Zjednoczone między
narodowej 'konferencji w sprawie wolności 
informacji. Konferencja ma opracować pro 
jekf konwencji, lub też wniosła ustawodaw
cze, które uastępn e bylvby zalecone do 
przyjęcia wszystkim członkom ONZ przez 
Ogólne Zgromadzenie, zbierające się, jak 
Wiadomo w Paryżu jesienią br,

Konferencja ma trwać 5 tygodni. Trud- 
ho jest w tej chwili nawet w przybl-iźe»iu 
pricwidziieć je) rezultaty. Pewne jest icd- 
nak, że dyskusja będzie' bardzo ożywiona, 
a oczyć się będzie przede wszystkim wo
kół tych rozbieżności, jakie zarysowały się 
silnie już w toku prac przi gotownwczych 
prowadzonych w kilku komisjach ONZ 

% Starły się tam ze sobą dwie jaskrawo 
eÜmienne koncepcje, z których jedną mo- 
tnaby nazwać libc.Mistyczną, drugą-'zaś — 
demokratyczną. Koncepcja liberalistyczna 
troszcz t się bez reszty o interesy tych, któ
rzy posiadają w swym ręku środki informo
wania i chce im zabezpii czyć możliwie nie
ograniczoną swobodę, Koncepcja demokra
tyczna, oparta o Kartę Narodów Zjedno
czonych, chce uczynić narzędzie informa
cji środkiem utrwalenia pokoju, mając na 
oku dobro powszechne i interes szerokich 
warstw odbiorców informacji.

Szkoła' liberalistyczna, pod pretekstem 
f łnej swobody formalnej, zmierza w prak- 
Nce do komercjalizacji prasy i innych środ
ków informacji, a co za tym idzie, do za
pewnienia absolutnej przewagi potężnym 
gospodarczo monopolom kapitalistycznym, 
które w krajach anglo-saskich mają w reku 
wszystkie wielkie koncerny .radiowe, pra
sowe, fachowe itd. Niezmiernie wyraziście 
rysuje się obraz sytuacji w Anglii, gdzie re
glamentacja papieru pozwala na odzwiercie
dlenie je' na podstawie statystyk rządo
wych. Wynika z mieli, że wszystkie wy
dawnictwa t. z\v. marksistowskie — a zali
cza się do nich mechanicznie wszystkie, któ 
re chcćby w najlżejszym stopniu zatrącają 
socjalizmem — otrzymują w W. Brytanii 
zaledwie 5 proc. przydziałów papieru. A 
zmienić cokolwiek jest niezmiernie trudno, 
gdyż już wstępne kroki zmierzaiące np. 
do zależenia nowego pisma pochłaniają su
my dostępne jedynie dla magnatów finanso
wych. Brak reglamentacji czyni stosunki 
amerykańskie bardziei na pozór nieuchwyt
nymi, powszechnie jednak wiadomo, że są o 
ne pod względem możliwości znvany do
tychczasowych wpływów na środki infor
macji jeszcze gorsze niż w Anglii.

Szkoła demokratyczna przeciwna jest 
niczym nieskrępowanej grze interesów w 
dziedzinie informowani t świata i dlatego

spotyka się ze strony przeciwnej z „zarzu
tem" dążenia do hamowania swobodnego 
obiegu infomtacyj. Jest to jednak tylko ha
łaśliwie rozdmuchiwany chwyt demagogicz
ny Ilustruje to najlepiej opublikowane 
przez Sekretariat Generalny N. Z. zesta
wienie przepisów prawnych, chroniących 
wcliiość prasy w poszczególnych państwach, 
należących do ONZ. Wskazu'5 one na pel 
ną i wyraźną ochronę praw Y wolność pra
sy w krajach dentokracyj ludowych, na glu 
chą, jednowiierszowa i oczywiście ultra-libe- 
ral-istyczną klauzulę w konstytucji USA o- 
raz... na brak jakichkolwiek norm praw
nych w W. Brytanii. Anglicy chlubią się 
brakiem pisanej konstytucji, którą jakoby 
z całkowitym powodzeniem zastępuje tra
dycja. W danym wypadku „tradycja“ za
dziwiająco dukładnie pokrywa się z intere
sami wielkich koncernów prasowych, nie do 
puszczając do żadnego wyłomu w ich mo
nopolu wpływów na opinię publiczną.

Kierunek demokratyczny w swych wnios 
kach stoi oczywiście na stanowisku całkowi 
tej ochrony wolności informacji, pod wa
runkiem jednak, że nie godzi ona w same 
poustawy demokracji i interesy pokoju. 
Stąd nie do pomyślenia powinno być chro
nienie agiracji faszystowskiej, podżeganie 
do wojny, lub szerzenie fałszywych infor
macji w celu podważenia dobrych stosunków 
między narodami. Praw do tego nie chcą 
swym monopolom prasowym odebrać Sta
ny Zjednoczone i W. Brytania I to jest 
głównym powodem rozbieżności zdań. Kie
runek demokratyczny uważa informowanie 
społeczeństwa za służbę publiczną i chce u 
prawiającym ją czynnikom wyznaczyć obo
wiązki, jakie istn eią zawsze w służbie pu
blicznej : rzetelność, prawdziwość, podpo
rządkował-, ,e się dobru kraju i ludzkości. 
Lecz obowiązków takich me chcą swym 
„byznes om" informacyjnym narzucić pań- 
itwa w: dko-kapitaiistyczne i to jest drugim 
kardynalnym powodem rozbieżności zdań.

Rzeczywistość jednak i logika przema
wiają przemożnie na rzecz argumentacji de
mokratycznej. Stąd nawet podkomisja 
wulności piasy ONZ w której większość 
mają reprezentanci państw anglo-saskich i 
ich sateluów musiała przyznać się, że jak
kolwiek ingerencja panstwa w dziedzinie 
informacji jest niepożądana i powinna być 
zredukowana do minimum jednakże jest o- 
na niewątpliwie mniejszym ziem, niż inge
rencja wielk ch koncernów monopolistycz 
nych. Logika nie zawsze jednak zwyc-ę- 
ża. Dlatego też powiedzieliśmy na wst 
p< że trudno nawet w przybliżeniu pri' 
widzieć wynikj konferencji genewskie'

A Sk.

BELGRAD (PAP). Agencja „Tanjug" 
podaje oficjalny komunikat władz stre
fy jugosłowiańskiej wolnego obszaru 
Triestu, stwierdzając, że 24 marca br. o 
godz. 17 patrol jugosłowiański zastał na 
terytorium pozostającym pod kontrolą 
Jugosławii kilku milicjantów ze strefy 
anglo-saskiej. Patrol jugosłowiański wez 
wal milicjantów do zatrzymania się — 
jednakże milicjanci zaczęli strzelać i 
pod osłoną ognia wycofali się na włas
ne terytorium.

W związku z tym incydentem dzien- 
nik „II Lavoratore" podkreśla, że zaj
ścia na granicy pomiędzy stretami an 
glo - saską i jugosłowiańską w Trieście 
mają miejsce prawie codziennie.

Dziennik dodaje, że w strefie anglo
saskiej drogi są ściśle kontrolowane — 
Wszędzie stacjonują silne oddziały woj 
skowe, czołgi i artyleria.

ników.

fefeiw sMniwij ki? lilfcüf
porządku w Palestynie

NOWY JORK (PAP) Agencja Żydo
wska przesłała Komisji Palestyńskiej O 
NZ propozycję użycia wojsk skandvnaw 
skich do zapewnienia ładu i bezpieczeń
stwa w Jerozolimie. Agencja ma na my 
śli oddziały z krajów skandynawskich, 
stacjonowane obecnie w charakterze 
wojsk okupacyjnych w północnych Niem 
czech.

Agencja Żydowska proponuje, aby 
sprawę bezpieczeństwa JerozoLmy roz
patrywano odrębnie od zagadnienia bez
pieczeństwa na terenie całej Palestyny.

Jaki byt cel deklaracji trzech mocarstw 
w sprawie Triestu

LONDYN (PAP) — Rzymski korespon
dent agenęji Reutera podaje że deklaracja 
3 mocarstw zachodnich w sprawie Triestu

Wojska brytyjskie
na Śliskim Wschodzie

MOSKWA (PAP) — „Krasnala Zwieź- 
da“ zwraca uwagę, że Wielka Brytania czu 
jąc się niepewnie w kraiach Bliskiego Wscho 
du, zwiększa w nich systematycznie swe 
garnizony wojskowe. Według danych dzień 
i..ka, w niewielkiej Transjordand stacjonuje 
obecnie 100 tysięcy żołnierzy angielskich. 
W Egipcie w końcu ubiegłego roku znaj
dowało się 10 tys., zaś w Palestynie — 70 
tysięcy Wojska brytyjskie, stacjonujące w

Powrót detacjl polskiej 
i Prani

WARSZAWA (PAP) — Dnia 26 bm. 
powróctla do Warszawy z posiedzenia Ra
dy Współpracy Gospodarczej Polsko-Cze
chosłowackiej delegacja polska z ministrem 
Przemyślu i Handlu ILIarym Mincem na 
czele.

Przybyłych witali na Dworcu Głównym 
w Warszawie wyżai urzędniŁ ministerstwa 
oraz przedstawiciele m.nisterstwa spraw za
graniczny ;li. Obecny by 1 również amba
sador Czechosłowacji w Warszawie :— Jó
zef Hejret.

Nowe aresztowania w Atenach
^ PARYŻ (PAP) — Agencja RAM Press 
donosi, że Grecję ogarnęła nowa fala aresz
towań, Aresztowani przez władze faszy
stowskie poddawani są torturom wzorowa
nym na metodach gestapo ażeby wymuać 
zeznanii o rzekemym udziale ofiar w spis
ku przeciwko bezpieczeństwu państwa. Po
licja faszystowska przesiaduje szczególnie za 
ciekle bohaterów ruchu uporu antyhitlerow- 
TGego, Tak więc storturowani zostali Ma- 
mlżs Glezos, który w kwietniu 1941 r. 
:-'iąt flagę ze swastyką z Akropolu oraz 

Kyrkos, syn jednego z przywódców EAM.

krajach Bliskiego Wschodu, znajdują się pod 
wspólnym dowództwem, na którego czele 
stoi general Crocker.

Rraliitja nrietkiei Raij LoSowj
w Berlinie

BERLIN (PAP) — W przyjętej na pierw 
szym posiedzeniu Niemieckie) Rady Ludo
wej rezolucji uchwalono potępić kampanię 
wojenną, prowadzoną p,zez imperialistycz
ne kola reakcyjne. Rezolucja stwierdza, że 
nowy imperialism mocarstw zachodnich o- 
slania swoje właściwe zamiary politycznego 
i gospodarczego panowania nad światem.
Wobec tych faktów, obowiązkiem Rady Lu 
dowej w stosunku do narodu niemieckiego i dzynarodowej. 

całej ludzkości jest stanąć bezwzględnie | równocześnie,

miała na celu poparcie bloku prawicowego 
w wyborach we Włoszech. Akcja mocarstw 
zachodnich we Włoszech została zharmoni
zowana z antykomunistyczną kampanią, 
wszczętą przez rząd de Gasperi.

Z komentarze agencji Reutera wynika, 
że nikt we Włoszech nie ludzi się, że 3 
mocarstwa zachodnie, które wystąpiły w 
sprawie Triestu, mają na myśli dobro na
rodu włoskiego. We Włoszech panuje po
wszechne przekonanie, że jest to porfngnię- 
t.'e propagandowe, uzgodnione przez de 
Gasperi z jego opiekunami na Zachodzie.

Profesor Bmm 
przeciwKO
powszechnej służbie 
wojskowej

w służbie prawdziwej polityki pokojowej i l 
potępić jak najostrzej nieodpowiedzialną | 
działalność podżegaczy wojennych.

NOWY JORK (PAP). Profesor Albert 
Einstein wystosował do Komisji Sił 
Zbrojnych Kongresu pismo. wypowia
dając srę przeciwko wprowadzeniu w St. 
Zjednoczonych przymusowej służby woj 
sitowej. Profesor Einstein pbdkreślił w 
swym piśmie, że w istocie rzeczy wpro
wadzenie służby wojskowej nie wzmoc
ni, lecz osłabi Stany Zjednoczone i spo
woduje dalsze pogorszenie sytuacji mię 

Autor listu zaznaczył 
że program wojskowy

Trumana wzmocni wpływ kasty wojsko
wej w Stanach Zjednoczonych

C szkoleniu żołnierzy angieEskicfi 
nrzez niemieckich „facsissirói“

MOSKWA (PAP) — W piśmie ra
dzieckich sil zbrojnych „Krasnąja Zwiez- 
da“ ukazał się komentarz do oświadczenia 
brytyjskiego ministra obrony Shinwella, któ
ry zapowiiedzial, że armia angielska będzie 
wykorzystywać niemieckich oficerów, znni 
dujących się w niewoli brytyjskiej, w charak 
terze doradców. Niemcu maja być „dorad
cami“ w dziedzinie szkolenia wojsk dla 
dniałań w warunkach zimowych.

Dziennik pisze m. im: , Trudno orzec 
jak angielscy żoln-erze i oficerowie, którzy 
przelewali krew w wrlce z fasz"zmem, u- 
stosunkuia się do „kompefwunydi“ rad i

wskazówek- swvch niemieckich nauczycieli. 
Nie ulega jednakże wątpliwości, że rola 
posłusznych uczniów u niemieckich kaprali 
na pewno nie spraw im specjalnego zadowo 
lenia. Co się zaś tyczy kwalifikacji woj
skowych hitlerowców, to — jak wiadomo — 
armia radziecka bila ich na głowę we wszyst 
kich porach roku. Nie wyciągnęli oni jed
nak ze swych klęsk pożytecznych wnioskov., 
toteż „konsultanci“, których Shinwell za. 
prasza obecnie w charakierzp wykładów 
ców, posiadają oczywiście nader „cenną“ 
praHtrkę o szczególnie specyficznym cha* 
rakcerze“.
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f dostąp "N 
na odcinku portowym

Podpisanie aktu z łożenia spółki 
pod nazwą: Ronotnicze P/zedsiębior- 
stwo Przeładunkowe „Portorob” za
kończyło dłuższy okres przygotowań 
na odcinku właściwego zorganizowa
nia pracy fizycznej w portach Gdań
ska 1 Gdyni. Poważna gałąź pracy, 
do tej pory prowadzona w sposób ra
czej przypadkowy, została unormowa 
na zgodnie z generalnymi założenia
mi spo’ecznymi Polski ludowej. Wy
pełniona została zapowiedź, złożona 
przez min. Rapackiego na konferencji 
gospodarczej woj. gdańskiego na po
czątku listopada ub. r.

Założenie „Portorobu" posiada 
szczególne znaczenie dla licznych 
rzesz robotników portowych, którzy 
z tą chwilą przestali być jedynie pra
cownik. najemnymi, oddającymi swe 
siły pracodawcy, a stalj się jednocze
śnie współudziałowcami pracy, którą 
wykonują. Bowiem zrzeszeni w Pań
stwowej Spółdzielni Piacowników Por 
towych ,■Portowiec”, weszli jako u- 
działowcy do Robotniczego Przedsię
biorstwa Przeładunkowego

Zdecydowanie odchodzimy od cza
sów, kiedy najemna siła robocza trak 
towana była na bezwzględnych zasa
dach popytu i podaży', kiedy w robot
niku widziano tylko pewną ilość si
ły, nadającej się do wykorzystania po 
możliwie najniższej cenie.

Dlatego w fakcie utworzenia „Por 
torobu’' widzimy' dalszy, bardzo po
ważny krok na drodze praktycznego 
rozwiązania problemów pracy na od
cinku portowym w duchu postęDU 
społecznego. Odcinek ten, jak wiado 
mo, i u nas przed wojną i do dziś na 
zachodzie, jest bastionem przestarza
łych koncepcji społecznych, wyko
rzystywanych tak zręcznie dla wy
zysku człowieka przez człowieka.

Rozwijanie na wzór polski jest 
nie tylko postępowe społecznie. Za
pewnia ono jednocześnie sprawne 
lunfccjonowanie tej niezmiernie waż
nej i odpowiedzialnej dziedziny pra
cy portowej, jaką stanowi przełado
wywanie i magazynowanie towarów 
Z wiadomości zagranicznych, publiko 
wanych dosyć często na naszych ła
mach- wiemy dobrze, jak trudnym pro 
blemem dla obcych portów jest spra
wa należytego funkcjonowania ich ob 
sługi. Częste przestoje, powodowa 
ne zarówno niską wydajnością pracy, 
jTik i stiajkaml dowodzą, że utrzymy
wanie dawnej, kapitalistycznej formy 
gospodarni w eksploatacji ponów ob
niża ich wydajność, nie mówiąc już o 
niesprawiedliwości społecznej w 
krzyczącej dysproporcji rozprowadza
nego dochodu.

Polską myśl społeczno - gospodar
cza podeszła do rozwiązywania zagad 
nieni-a 1 ’osób praktyczny. Niko
mu nie dzieje się krzywda. Wszyscy 
zainteresowani, nie wyłączając spędy 
torow sektora prywatnego, reprezen
towani są w nowej spółce i mają moż 
ność brania czynnego udziału w jej 
działalności.

Proces organizowania polskich por 
tów na nowych zasadach bynajmniej 
nie został jeszcze' zakończony. Cały 
szereg zagadnień oczekuje* uregulo
wania, które musi być praKtyczne i 
życiowe. Jednakże krok za krokiem 
zbliżamy się do tego momentu, w któ 
rym będziemy mogli sooie powie 
dzleć, że porty polskie stanowi, silną, 
zwartą organizację gospodarczą, kie
rowaną w duchu sprawiedliwości spo
łecznej i wydajną w pracy.

Odkrywamy ekspert Hiwitfzialny
Odkryć rzecz niewidzialną...? Owszem 

można, jeśli się ma reaine spojrzenie na 
świat i jeśli na to składają się okolicznoś
ci.

Przyjechałeś np. i946 roku do Gdań
ska jako adept handlu morskiego. Chcesz 
mportować kawę, sardynki, kakao. — \ 

dewizy pan ma? — pytają t. zw. czynniki 
m arodajne. Rozkładasz ręce. — Ńo to 
trzeba coś wyeksportować, węgiel, bekony, 
drzewo. Bez tego handel zagraniczny nie 
istnieje.

A jednak istnieje. Bez węgla, bekonów, 
drzewa. \X' spelunkach Gdyni, czy w 
gdańskim Nowym Porcie dostaniesz prze
cież czego dusza zapragnie. Za złote! 
Przywożą marynarze obej i nasi. Sprze
dają za wódkę, a nasi także i za złote, — 
uorabiają sobie. Ale, ale — zastanawiasz 
się — za co nasz marynarz kupuje za 
granicą? Cóż . on może eksportować?

I oto bliższe dociekania wykazują, że 
jednak marynarze też eksportują, ale eks
port ten jest niewidzialny. Marynarze 
eksportują... ara ę. Eksponują ją najzu
pełniej legalnie, bo za pośrednictwem pań
stwa, które sprzedając swój towar np. wę
giel z dostawy, otrzymuje dewizy nie tyl
ko za towar, ale i za dostawę, — za pracę 
naszego marynarza.

Jak .rozlicza sję“ państwo z maryna
rzem? Na podstawie umowy zbiorowej 
marynarz otrzymuje 60 procent gaży w zło
tych, a 40 proc. w- walucie kraju, do które
go podróżuje. Jeżeli ma przebywać w 
urodzę dłużej niż 4 miesiące,rlość dewiz 
w jego uposażeniu wzrasta do 60 procent.

Uzyskanymi w ten sposób walutami mo- 
że marynarz swobodnie dysponować, mo
że je przepić, przehulać w spelunkach ob
cego portu, a może też zakupić opony, 
skórę, pomarańcze czy kakao, aby sprze
dać je potem z zyskiem w gdańskiej knaj
pie. — Ale dlaczego ma sprzedać właśnie 
tam? — Zastanawiasz s-ię, dlaczego .n'c u 
kupca, który nie będzie wykorzystywał po 
śpiechu, w lakim marynarz musi transakcji 
dokonać, ze względu na krótki, nieraz kil
kugodzinny tylko postój statku w naszym 
porcie.

Z tej myśli zrodziły się starania o zor
ganizowani e i zalegalizowanie tego podpa
trzonego handlu morskiego. Racjonalnie 
wprzęgnąć w gospodarkę kraju dewizy prze 
znaczone dotychczas na utratę w obcych 
portach i zarazem podtrzymać zdrowy in
stynkt oszczędzania u ludzi morza — oto 
problem, który znalazł u Rządu pełne zro
zumienie. Udzielono koncesji na skup to
waru importowanego p-zez marynarzy po
ważnym firmom wszystkich trzech sekto
rów gospodarczych. Obecnie na zlecenie 
tych firm załoga statku zakupuje przez 
swych delegatów towar, mający w danej 
chwili największy popyt na rynku krajo
wym. Taki planowy i hurtowy zakup nie 
odrywa poszczególnych marynarzy ud ich 
zajęć zawudowych, a daje możliwość „zbi
cia“ ceny w zagranicznym źródle zakupu. 
Odsprzedaż naszym koncesjonariuszom 
następuje do cenach rynkowych, definio
wanych każdorazowo przez Izh Przemy
słowo-Handlową w Gdyni. Z zarobku 
zaś marynarza pobiera sie oplatv na Fun
dusz Dewizowy, na rzecz Ministerstwa 
Przemyślu i Handlu za manipulacje, oraz 
tytułem uodatkow. W ten sposób i „wJk 
syty i owca cała“.

W ten sposób wszystko zostało uzgo
dnione, opracowane, omówione — padło 
wiele stów. Teraz niech padną cyfry'.

Otóż w czasie cd kwietnia do grudnia 
1947 r. import marynarski wyniósł 400 ton 
towarów, wartości ca 480 (100 000 złotych. 
Z 400 ten przypada 250 ton la wysoko- 
wartośoiowe tow’ary kolonialne, zaś reszta 
to surowce chemiczno-farmaceutyczne, skó 
ra twarda, grzebienie, a rawet opony z 
dętkami. Największą ruchliwość w orga
nizowaniu importu marynarskiego wykazał 
sektor prywatny (6.1,2 proc. wartości im
portu), dalej państwo (18 proc.) i spol-_ 
dzielczość (15,3 proc.) Marynarze zosta
wili sohie na własny użytek 4,8 proc.

Głównym „importerem jest obecnie 
załoga „Batorego“, dostarczająca nieraz za 
jednym nawrotem towaru wartości 100 mi
lionów złotych. Ci muszą zarabiać — 
westchnie ktoś z „lekką“ zazdrością. Ow
szem, zarabiają.

Skarb państwa też „coś nie coś“ zara
bia. Za czas tylko od kwietnia do grudnia 
47 r. z importu marynarskiego wpłynęło 
na fundusz dewizowy 120000 000 zi , zaś 
za same zezwolenia przywozu 4 800 000 zł., 
a w podatkach bezpośrednich przywóz ten 
dal „karbowi około 57 milionów złotych.

Całkowite uaktywnienie „niewidzialne
go“ eksportu pracy przez wy prowadzenie 
importu marynarskiego z „paJaiemia“ oka
zało się zatem korzystne dla wszystkich. 
A są to dopiero pierwsze kroki. Statystyka 
1-zby Przemysłowo-Handlowej w Gdym; wy
kazuje bowiem, że ilość towarów triawn > 
nych przez marynarzy mieści się przeważ-
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nie w granicach 70 proc. ich poborów, o- 
trzymywanych w walucie zagranicznej. A 
pozostałe 30 procent...? Poza tym jeszcze 
nie wszyscy marynarze wciągnięci zostali w 
te zorganizowane dostawy. Wskazuje na 
to fakt. że ta wartość ujawnionego iig- 
portu za 3 kwartały (IV—XII) 1947 r. wy
nosiła około 2'iO 000 dolarów, podczas gdy 
państwo wypłaca marynarzom znacznie 
większe pobory w dolarach.

Cyfry te są wskaźnikiem wartości nasze
go eksportu pracy. W porównaniu z całoś
cią naszego eksportu za 1947 r, czvli z cyf 
rą 230 milionów dolarów jest to drobiazg, 
am na całość składają się właśnie drobiazgi. 
Takimi drobiazgami nie gardzi nawet bo
gata (jeszcze i dzjś) Anglia, które) t. zw. 
eksport ,niewidzialny“, (a więc m in. pra
ca angielskiego marynarza) przyniósł w 1947 
roku dewiz na kwrntę 480 milionów funtów.

Należy wśęc tylko przyklasnąć inicja
tywie, która i u nas zauważyła „niewidzial
ny“ eksport -i potrafiła go odpowiednio 
zdyskontować z korzyścią dla państwa, a 
bez krzywdy jednostka. -

I przyklasnąć należy inicjatywie, która 
ni„ ustaje w dalszym odkrywaniu „niewi
dzialnego“ eksportu. Mam na myśli kwe
stię upłynnienia awuarów t. j. należności, 
powstałych za granica na rzecz naszvoh o- 
bywntełi, względnie ich rodzin. Öbecmc 
składają się na me przeważne kwoty, sta
nowiące odszkodowanie cha rodzin żołnie-’ 
rz.v polskich zmarłych w W. Brytanii. Po- 
śm crtne to wypłacane jest w walucie obcej, 
podlegającej przecież przepisom naszego 
prawa dewlizow’ego. Opracowuje się więc 
obecnie projekt zakupywania za awuary 
towarów' za granicą, sprzedawania go w Pol 
see i wypłaty *w zlotach hurtowej ceny ryn
kowej (po potrąceniu kosztów przewozu) 
właścicielowi awuaru. Takie rozwiązanie 
nie przyniesre — podobnie jak w wypadku 
importu marynarskiego — szkody Skarbowi 
Państwa, a pozwoli uzyskać żyjącym nieraz 
w' nedzj rodzinom maksymalny ekwiwa
lent za ićb tragiczny wkład w wojnę — za 
eksport polskiej krwi.

Atom

IWlminittia met? w Jpsa“
Rada Zakładowa Okręgowego Oddziała 

Rolniczego i Przc-m.-Rodnego „Społem * 
(Wrzeszcz, ul. Kliniczna nr 2-a) komuni
kuje :

Pracownicy „Społem" — Okręgowego 
Oddziału Rolniczego i Przemysłów o-Roi ne- 
go w Gdańsku — stawiając sobie za cel:

najwybitniejszy udział w odbudowie kra
ju przez najsprawniejsze i jak najtańsze ob
służenie terenu woj. gdańskiego na odcinku 
usług V7 zakresie wymiany towarowej mię
dzy wsią a miastem

przystępują z dniem 1 kwietnia 1948 r, 
do wewnętrznego wyścigu pracy.

Poszukiwania inwentarzy 
pomników przyrody

Zarząd m. Gdyni przeprowadza poszu
kiwania inwentarzy pomników przyrody 
(Naturdenkmnlbuch), które prowadzone by
ły przez władze okupacyjne, o,raz_ powiato
wych dzienników urzędowych (Kreisanzei- 
ger), w których ogłaszane bvly rozporządze
nia ochronne pomników przyrody.

Zarząd Miejski prosii v,dadze, instytucje 
i osoby prywatne, będące w posiadaniu wy
żej wymienionych materiałów, o zgłoszenie 
ich w Zarządzie Miejskim w Gdyni, pnk. 
nr. 31.

Konkurs eliminacyjny
Podobnie jak w latach 1346 i 1947, Cen

tralne Biuro Koncertow-e w Warszawie or
ganizuje na zlecenie Min. Kultury i Sztuki 
w dniach od 1 do 4 lipca hr. Ogólnopolski 
Konkurs Eliminacyjny, przed Konkursem 
Muzycznym w Genewie, który odbędzie s.,ę 
w dniach od 20 września do 3 października 
br. i będzie obejmował następujące konku
rencje: fortepian, skrzypce, altówkę, flet, 
waltornię i śpiew.

Wszelkich informacji udziela Centralne 
Biuro Koncertowe w Warszawie, ul. Zgo
da 1?.

Funkcje sekretarza Konkursu Eliminacyj 
nego objął prof. Wktor Bregy.

Woieufddztwn pdaiskie ukończyło
akcję tworzenia Pem. Zw. Gs. Sp, 
„Sattiopntoc Chłopska“

Jeszcze o Kursie Orpnlzacii
Przedsiębiorstw MorsMch

Ze względu na duże zainteresowanie 
publiczności Wybrzeża Kursem Organ za- 
cji Przedsiębiorstw Morskich podajemy ni
żej dalsze szczegóły dotyczące Kursu.

Kursy rozpoczęły swą działalność w 
grudniu ub. r. i będą trwały do lipca bi., 
po czym zostaną wznowione dla kandyda
tów, którzy z różnych powodów nie mogli 
w nich uczestniczyć w bi-żącym okresie. 
Wykłady odbywają się codziennie w godzi-

Stocznia Gdańska przystąpiła
do współzawodnictwa pracy

Współzawodnictwo ,pracy ogarnęło szc- 
ftokie dziedziny n «szujo przemysłu. Ostat
nie do ruchu współzawodnictwa praey przy 
stąpiła Stocznia Gdańska Na zebraniu, 
zwołany m przez dyr Czarnowskiego, robot 
nicy stoczni opowiedzieli się za współzawo
dnictwem, które prowadzi do wykorzysta
nia wszystkich źródeł produkcyjnych i o- 
siągnięeia planu trzyletniego. Stocznia Gdań 
ska stała się tym samym iniciatorką ruchu 
współzawodnictwa pracy w przemyśle sta 
erniowym.

Celem współzawodnictwa pracy w prze
myśle okrętowym jest osiągnięcie takiej wy 
dainości pracy, która umożliwi wykonanie 
i przekroczenie planów produkcyjnych, osią 
gniecie poważnych oszczędności su-owców, 
węgla, energii elektrycznej i narzędzi, pod

niesienie jakości produkcji, podniesienie kwa 
lihkacji pracowników' i polepszenie stanu bez 
pieczeństwa i higieny pracy,

P.zystąpienie Stoczni Gdańskiej do 
współzawodnictwa świadczy o wysiłku wło
żonym przez dyrekcję Radę Zakładową i 
oddział Związku Zaw Pracown. Stocznio
wych wspólnie z administracja w celu odpo
wiedniego przygotowania pracowników' i 
zakładu,

Na razie do współzawodnictwa przystą
piły następujące oddz’alv: malarnią, me
chaniczny I, remont obrabiarek, -emont sa
mochodowy, remont taboru kolejowego i 
mechaniczny III. W miarę rozwijania się 
akcji współzawodnictwa Drąc .ruch ten roz 
ciągnie się na wszystkie oddziały Stoczni 
Gdańskiej. (zg)

Co się dzieje w morzu?
Naukowcy z Morskiego Laboratorium 

Rybackiego nie ograniczają się do pracy nad 
mikroskopem w zaciszu pracowni i labora
toriów, ale materiał do swych badań zdc 
bywają sami, dzieląc niejednokrotnie ciężki 
trud r> oaków. Wypływają bowiem kutrem 
w morze mimo nawet niesprzyjających wa
runków -tmosferycznych. Tak więc w hm., 
mimo okresu sztormowego pracownicy MIR 
przeprowadzili 4 wyjazdy badawcze na Z.a 
tokr i Cęh r GcJąńska

Dział rybacki przeprowadził dwukrotne

wyjazdy w czasie których dokonano ozna
kowania pewnej lose,i rląder i dorszy dla 
stwierdzenia wędrówek tych ryh. Część 
poprzednio oznakowanych została już od
łowiona.

Dział biolog« również dwukrotnie wy 
ruszał w morze, przeprowadzając badania 
nad planktonem i tarłem ryb. W razie 
trwania jeszcze przez pewien czas okresu 
sztormowego, nasrępne badania będą mo 
gly wykaza! interesujące zmiany w życiu 
morsa, (m)

nach popołudniowych w Gdańsku v gma
chu przy ul. Rokossowskiego 46. Organi
zacją Kursu zajęło 9ię Stiidhun Praktycz
nej Wiedzy Handlowej Kola Wychowanków 
Szkoły Głównej Handlowej.

Kandydaci na całość .Kursu jak i na wy
kłady z poszczególnych zagadnień, nogą 
się zgłaszać do Sekretariatu Studium Prak
tycznej Wiedzy Handl. w poniedziałki, śro
dy i piątki (wyjąwszy dmi świąteczne; w 
godzinach od 17 do 21. Telefon Sekre
tariatu 315-13.

Po zakończeniu wykładów' ńa Kursie, 
poszczególni wykładowcy będą wydawali 
skrypty traktujące o przedmiotach przez 
nich omawianych. Wydanie takich skryp
tów ułatwi słuchaczom Kursów, a także o- 
sobom spoza nich zainteresowanym w 
praktycznych zagadnieniach morskich, do
kształcenie się i wyrobienie sohie szerszego 
poglądu na pracę w portach i z nią zwią
zane problemy. (li)

Howy polski 
moiorspoc

Mniej więcej w połowie kwietnia o- 
czekiwane jest spuszczenie ną wodę 
nowoczesnego motorowca polskiego 
„Warmia”. Statek ten buduje si^ na sto 
czni brytyjskiej w Goole, Przeznaczony 
jest do przewozu ładunków drobnico
wych.

Statek „Warmia” zostanie wykończo 
ny i przekazany Polsce jeszcze w ciągu 
roku bieżącego. (1)

Akcja tw'orzenia P. Z. G. S. „Samopo
moc Chłopska“ w woj. Gdańskim była 
przeprowadzona sprężyście.

W okresie 28. II —21, III, utworzono 
10 P-Z-G-S, wykonując plan w 100 procen
tach. Prace organizacyjne były przygoto
wywane i przeprowadzane w formach pro
stych usuwających trudności techniczne i 
gospoda: cze. W siedmiu powiatach tworzo
no Y, Z. G. S. drogą przekształcenia Pow. 
Spółdz R-H., lub Samopomocowych. w 

I niektórych wypadkach — w jednym dniu — 
I Pow. Spółdzielnia R-H. przyjmowała sta

tut „Samopomocy Chłopskiej“ przekształ
ciła się na P. Z. C. S., a następnie odby
wało się zebranie delegatów G. S. i no 
wowybranej Rady Nadzorczej — która po
wołała Zarząd.

Jtdynie w Wejherowie,. Kartuzach, 
Malborku i Sztumie powołano na zebraniu 
delegatów G. S. Związek, db których 
przystąpiły już Sp. R-H. Związek w powie
cie morskim utworzył swą ekspozyturę w 
Pucku — pod nazwą Nadmorska Spół
dzielnia „Samopomoc Chłopska“, obejmu
jąc swym zasięgiem gminy Puck, Wieś, 
Hel, Krokowo i Strzelno.

Placówka ta powstała z uzasadnionych 
względów gospodarczych i poziomem swej 
pracy wysuwa się już na pierwsze miejsce 
w województwie. Podobną placówkę zamie
rza utworzyć Gdański Związek G. S. w No
wym Dworze, dla Gminnych Spółdzielni na 
Żulawąch.

Pozostały na uboczu Gminne Spółdziel
nie w miastach wydzielonych w Sopocie i 
w Gdyni. Spółdzielnie te nie mieściły się 
w ramach powstałych Związków, zł wzglę
du na swe nienormalne terenowo położenie, 
przyszłość ich będzie jeckiak w najbliż- 
szych miesiącach rozstrzygnięta. Przepro
wadzeń" zmiany strukturalne nie wpłynęły 
na osłabienie clzialalnośai gospodarczej spól 
dzielni. P Z G. S przejęły caly'aparat 
Pow. Spółdzielni R-H., w tym wiele skle
pów handlu detalicznego w miastach po
wiatowych.

Ten stan jako tymczasowy, został ntrzę 
many bez ini.in gdyż nowonarodzone 
Związki są za «labe gospodarczo, by mogły 
w pełni podjąć swe kluczowe zadania spół
dzielczości wiejskiej, likwidując jednocześ
nie spuściznę, której nie powinny prowadzić 
zgodnie ze statutem P Z. G S.

ZafeaptBT natychmiast

PRÓŻNIOWE
wirowe lub tłokowa o wydajności każda od 
300 — 400 m sześć, powietrza zasyconego i 
próżni 95,5—99*. ZAKŁADY TŁUSZCZOWE 
„AMADA”, Gdańsk-Letnlewo, Załogowa *0.

441-K

W całej akcjii współdziałały, mając wiele 
pracy 3 partie połityczre, Związek „ Sa
mopomocy Chłopskiej , jak również i Cen
trale Spółdzielcze.

W teri sposób, spółdzielczość wiejska 
otrzymała formy umożliwiające itj pełny 
rozwój i w}'ktmaniie szerokich zadań, z któ
rych wiele dotychczas me było prowadzo
nych.

Podjęta 1 grudnia 47 r. akcja szkolenie»- 
wra księgowych G. S zostania ukończona 
w kwietniu. 90 Gminnych Spółdzielni w 
województwie Gdańskim, otrzyma gruntow
nie przeszkolonych buchalterów', czym wy
równa się niedomagania spółdzielczości 
wiejskiej na tym odcinku.

Sukces idei 
spNHtełelczej

Dnia 23 marca br. odbyła się w sMe- 
pie Spółdzielni „Zgoda“ Nr. 26, w Gdyni 
przy ul. I Armii W. P. Nr. 37 mila uroczy
stość wręczeń a premii w formie 10 kg, 
mąki pszennej 70 proc., 5 kg. cukru i ba
ranka wielkanocnego 7-niiotysięcznemu 
członkowi Spółdzielni. Laureatką była oh, 
Maria Ochocka, zamieszkała w Gdyni, przy 
ul. Mściwoja 9.

(^ręczenie premii przez kierownika 
Działu Organizacyjnego ppik. Zauchę odby 
lo się w obecności członków komitetu skle 
powego, oraz klientów wymienionego skle
pu.

Dwu i pólletni okres rozwoju Spółdziel
ni dowodzi, że Spółdzielnia swą pozytywną 
pracą zyskała sobie pełne zaufanie ludności 
gdyńskiej. (n)

2000 zł m wdowy I sieroty
w Sopocie po uczestnikach walki zbrojnej o 
iiieporllefjjohó i demokrację złożył Kazimierz For 
nalczyk, naczelnik Wydzjalu Zarządu Miejskiego 
w Sopocie zamiast koleżeńskiej, hnienrnowej 
lampki wina.

Ariela z Pieczynisów Pęcalska
po długich i ciężkich cierpieniach, pojednana z Bogiem zmarła w dniu 

26 mar-ia 1948 roku, przeżywszy lat 59.
Wyprowadzenie Zwłok z domu żałoby przy ul. Chrobrego 12 n-i 

cmentarz katolicki w Sopocie nastąpiło w dn. 29 marca 1948 r. o godz. 16.
Nabożeństwo żałobne aa spokój Jej duszy zoslanie odprawione w 

kościele parafialnym „Gwiazda Morza” w Sopocie w dniu 31 marca br. 
o godąinie 9 rano.

O smutnych tych obrzędach zawiadamiają, pogrążeni w żałobie
MĄŻ, DZIECI I RODZ'NA

ćt p.
HELENA Z TOMASZKIEWICZÓW JÄSICKA

przeżywszy lat 53
z^nęła inem wiscznym dnia 28 marca 1 948 roku.

Wypiowadzenie Zwłok z domu żałoby przy ul. Warszawskiej 41 .m. 5 na cmen
tarz ‘Wilorniński nastąpi dnia 31 marca 1948 roku o godz. 10,30 o czym zawiadamiają
przyjaciół 1 znajomych MĄŻ I DZIECI
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SPÓŁDZIELNIA *£¥ WYDAWNICZA

W nawiązaniu do wypróbowanych tradycji polskich i opierając się na wzo
rowych wydawnictwach zagranicznych

B'BLWTEKA R0MAHSÖW i POWIEŚCI
zapewnia miesięcznie 2 tomiki wyborowej, ciekawej i taniej lektury wy

dając dzieła pisarzy polskich i obcych.
Dotychczas ukazały się: 219-k

T. T. JEŻA — Narzec zona Harambaszy 
CZ. CENTKIEWICZA — Wśród lodów Północy 
G. de Maupassanla — Baryłeczka i inne opowiadania.
B. DĄBROWSKIEGO — 114-sta startl 

Prenumerata
Z odnoszeniem do domu przy odbiorze na poczcie 

zł ton miesięcznie zł 80
zł 300 kwartalnie zł 230

Wpłaty I zapisy przyjmują księgarnie „Czytelnika", listonosze i urzędy 
pocztowe. —• Konto P. K. O. 1—6810.

OMeszczenle o licytacji
W myśl art. 83 i 87 dekretu z dnia 28 stycznia 1947 r. o egzekucji admi

nistracyjnej świadczeń pieniężnych (Dz, U. R. P Nr 21, poz. 84) I Urząd Skar
bowy w Gdańsku podaje do ogólnej wiadomości, że dnia 31 marca 1948 r. 
o godz. 15 w składnicy Urzędu przy ul. Toruńskiej nr 10-c, celem uregulowania 
na rzecz Skarbu Państwa i Ubezp. Społecznej w Gdańsku sprzeda z licytacji: 

i samochód ciężarowy marki „Hanomag" typu szturm 
oraz szereg różnych ruchomości.

Zajęte przedmioty można oglądać w miejscu jak wyżej dnia 31. III, 1948 
od godz. 14 do 1.5.
6!8'k NACZELNIK URZĘDU.

Gqło$z*?rfe o przetargu
Okręgowy Urząd Likwidacyjny w Gdańsku z siedzibą w Sopocie, ul. Ro- 

kossov -ddego 33 ogłasza przetarg ustny
na sprzedaż rozebranego baraku drewnianego, znajdującego się w Gdańsku- 
Wrzeszczu przy ul. Klinicznej Nr3, radiołorów, rur gazowych, butli tleno
wych i innych, znajdujących się w Składnicy Złomu w Gdańsku przy ul. 
Chmielnej 106.

Przetarg odbędzie się dnia 10,4 1948 roku o godzinie 10-tej w O. U. L. 
w Sopocie.

Dokładny spis przedm.otów i warunki sprzedaży na tablicy ogłoszeń w 
OUL w Sopocie oraz w Biurze Obwodowym OUL w Gdańsku - Wrzeszczu przy 
ul. Grunwaldzkiej Nr 6. 665-K

Okręgowy Urząd Likwidacyjny w Gdańsku z siedzibą w Sopocie zawiada 
mia, że dnia 9 kwietnia 1948 roku o godz. 10-tej odbędzie się' OUL w Sopocie, 
pokój 47, przolarg ustny na:

różne zdekompletowane pojazdy mechaniczne, znajdujące się na terenie 
PKS w Gdyni przy ul. Zwycięstwa Nr 1.

W ykaz pojazdów przeznaczonych na przetarg oraz warunki sprzedaży są 
wywieszone na tablicy ogłoszeniowej w Biurze Obwodowym OUL w Gdyni — 
przy ul, Skwer Kościuszki Nr 16 oraz w Okręgowym Urzędzie Likwidacyjnymi 
w Sopocie przy ul. Rokossowskiego 33. 664-K

TEA T R ¥
TEATR MIEJSKI WYBRZEŻE" - Udynta —

Wtorek — fcrnda — godz. 19 30*
komedia muzyczna „król Włóczęgów". — w
inscenizacji iwo Galia.

TEATR KAMERALNY „WYBBZEfcE" — Gdynia. 
„Dom Marynarza" — Skwer Koyci iszki 12

Wtoiek. — Ńroda o godz. 20.00:
„Ocalenie Jakuba" Zawieyskiego w reżyserii 
H. Gallowej.

TEATR MIEJSKI, Gda risk-Wrzeszcz, Grunw. lfi:
Dnia 30 3., 1.4., 2,4. i dni następne z wyjąt
kiem sobot o godz. 19.30 ,,Zamek na Czor
sztynie" w opracowaniu lit. W. Szczepkow
skiej i muzycznym R. Kuklewicza. Reżyse
rią: M. Janowski.

R K P E R T U A I? KIN
GDYNIA — Warszawa — „Niebo i piekło" — 

od l»t ia.
GDYNIA — Atlantic — „Nicolaus Niekiedy" — 

od lat 12.
GDYNIA — Dom Mar. Woj — Kino nieczynne. 
GDYNIA — Fala — „Konwój" <>d lat 12 
GDYNIA — Fela — poczt)lek seansów: 17, *9,30,

v/ święta pnez. seans.: 14.30, 17 19.30.
GDYNIA — Promień — ,Belita tańczy" — 

od lat 15.
SOPOT —■1 Bałtyk — ,,Piękna przygoda * — 

od let 18.
SOPOT — „Polonia" — Syrena od lat 12 
OI.1V/A — Polonia — „Wilki morskie" — 

od 10 1
WRZESZCZ — Cąpitol — ,.Dwulicowa kobieta"

— od lat 18.
WRZESZCZ — , Bdjka" — Triumf doktora 

O Conunra — od lat 14
GDAŃSK — „Siwjalowid" — Svrena — od lat »0 
WEJHEROWO — ,,£v/il" — Piotr I — druga 

seria — od lat 14
PUCK — Mpwa — „Moja siostra fiillen" —

od lat 14.
KARTUZY — Kaszub — „Cienie przeszłości" — 

od lat 16.
KOŚCIERZYNA — Bałtyk — „Wesoły subloka

tor" — od lat 12.
TCZEW — Wisła ■— „Curie-Sklodowska" ’ — 

od 14 1.
STAROGARD — Polonia — „Bohaterki Pacytiku"

— od lat 14,
LĘBORK — Fregata — „Skarb Tarzana" — 

od lat 10.
SŁUPSK — „Polonia" — Wieczna Ewa 

od 1st 15
BIAŁOGARD — Bałtyk — ,,7-ma zasłona" — 

od lat 14,
SZCZECINEK — Wolność — „Ludzie, bez skrzy

deł" — od lat 14
KOSZALIN — Polonia — „Znak Zorro" — 

od 1. 14.
NOWY STAW — Tifcza — „Noc grudwiowa" - 

od lat 18.

29. III. — 1. IV./ PORANKI FILMOWE
ł;,a Mf.oiswiażY

w kinie „Atlantic’ w Gdyni i „Polonia" w So
pocie o godz. 12.

W Y S T A W Y
Zawodowv Związek Polskich Artystów Plas- 

fvk?h»’t Oddział Gdynia, urządza wystawy prac 
li swoirh członków w świetlicach robotniczych: 
27 do 2. 4. — w świntl, Prac. Stoczni Nr 13 

3 do 9 4. — w świotl Robotników Portowych, 
10 do 16 4. — w świetl. Z 7. Kol., Jana z Kolna, 
17 do 23 4. — w ńżMeU. Prac. Ubezp. Spoi.,
23 4, do- 7. 5. — w świetl. Domu Marynarza 

(Dom Zdrciowy).

Ostrzeżenie
Polski Czerwony Krzyż, Oddział w 

Elblągu ostrzega przed kupnem skra
dzionej maszyny do pisania marki „Pre
mier Schmidt" Nr 210. 636-K

DtiŁOSZENIA DROBNE
SPRZEDA*

ODBIORNIK „Blaupunkt" prąd stały sprzedam, 
wzjl. zamienię na prąd zmienny. Wiad. „Czy
telnik" — Dział Ogłoszeń, 656
SPRZEDAM 2 samochody ciężar. 4,5 ton Mage- 
rus na ropę z silnikiem zapasowym, na chodzie 
z papierami i Dodge 3 ton w pierwszorzędnym 
stanic. Wiadomość Gdańsk - Oliwa, Mściwoja 
Nr 34. (>44
SPRZEDAM samochód ciężarowy Opel - Blitz 3 
tonowy, w dobrym stanie, Sokołowski B,r Chy-
loniti^uL Pucka 89, telefon 90-52. 677
OBRABIARKI,_ NARZl^ZIA, SILNIKI poleca w 
dużym wyborze Zjednoczenie Mechaników
„OGNIWO" Warszawa, Marszałkowska 17, —
Wio cła w, Stalina 10. 623- k
ESENCJE i pasty do wyrobu lemoniad Wysyła za 
naliczeniem „Maltra" Przemysł Chem.-Spoż, Kra
ków, Zwierzyniecka 35. 520-k

KUPNO

KOCIOŁ parowy stojący do 500 1 pojemności 
wodnej i- 5—6 atmosfer ciśnienia zbadany przez 
dozór kotłowy kupimy natychmiast. Oferty Za
kłady Rybne Centrali Rybnej Sopot, Stalina 834
___________________________________ 539
SILNIK marki Bramo z pełnym uzbrojeniem do 
0,7 t samochodu kupi Nadmorska Spółdzielnia w 
Pucku. 4U9-k

LOKALE

ZAMIENIĘ 2 duże pokoje z balkonem, służbów
kę. używalność kuchni, łazienki w Orłowie nad 
morzeni, na 2 male ewentualnie jeden duży z 
kuchnią w Sopocie. Oferty D/„ Bałt. „1447" (640

UNIEWAŻNIENIA ZGUBY
ZGUBIONO zaświadczenie tymczasowe rehabili
tacyjne na nazwisko Rozalia Wroszówna Chla
po wo._____________________________________ 6U
ZAGUBIONO prawo jazdy wydane przez Woje
wództwo Gdańskie, Makiła Jozef. 660-K
ZGUBIONO kartę kontrolną Ńr 5640. Jankowski
Gerard, Chylonia.________ 655
ZGUBIONO portfel z zaświadczeniem stałym, — 
metryką chrztu na nazwisko Henryk Nikczyński 
zamieszkały Wrzeszcz, Grunwaldzka 203, 633-K
ZGUBIONO zielone praw’o jazdy, wydane przez 
Urząd Wojewódzki w Gdańsku na nazwisko Sta
nisław Klingsporn Gdynia, Abrahama 26. 582

DYŻURY APTEK
od dn. 27. IIJ. 1948 do dn. 3. IV. 1948 r. 

GDYNIA i ORŁOWO: Apteka dr, Jurkowskiego 
— Skwer Kościuszki i Apteką Bałtycka 
ul. Śląska.

SOPOT: Apteka Nowa — ul. Stalina 
OLIWA: Apteka ped Orłem — Al, Armii Radr
WRZESZCZ: Apteka Bałtycka —- ul GrunwaM/k? 
GDANSK: Apteka Morska — ul, Nowy $wiat.

Pogotowie Ubezpieczało! SpoTecznej w 
Gdyni — telefon 22 7.3.

WOLNE POSADY
RSW. „Prasa" Gdańsk, PI. Armii Czerwonej 1, 
poszukują ulicznych sprzedawców gazet na do
brych warunkach. ’ 561-k
POLSKI ZWIĄZEK ZACHODNI przyjmie biura
listkę maszynopisanie i ładnie piszącą. Zgłosze
nia w sekretariacie, Świętojańska 59. 654
AGENTÓW do zakupu ziemniaków od rolników, 
poszukujemy. Oferty „PAR", Poznań, Ratajcxe-
ka 7 pod „3,1154".______ ___________ 638-K
POTRZEBNY czeladnik piekarski i uczeń od za
raz. Zgłoszenie, Sopot, Stalina 891 pod „Piekar- 
nja". _____________________________ 642
OGRODNIK oraz gospodyni do gospodarstwa 
rolnego zaraz są potrzebni. Informacji udziela 
Spółdzielnia Pszczelarska, Gdańsk, Elbląska 86.

W2-K

Związek Gospdarczy 
Spóld-JclniRP

Oddział Papierniczy 1 Materiałów Piśmien
nych w Gdańsku, ul. Rokossowskiego Nr 39
zawiadamia, że w dniach od 30.3. do 3.4. br. 
włącznie, magazyn oraz biuro sprzedaży — 
BĘDĄ NIECŻYNNE z powodu remanentów 
kwartalnych, Towary już zafakturowane pro
simy odebrać do dnia 1.4. br. Sprzedaż roz- 
aoczniemy z dniem 5.4. 1948 roku. 678-K

Spółdzkbrid
Pszczelarska

w Gdańsku przy ul. Elbląskie) Nr 86 
posiada na składzie największy i naj
lepszy wybór prawdziwych mio
dów pszczelich oraz wosku. Posiada rów 
nież obficie zaopatrzone piwnice w zna
komite i tanie miody pitne i wina. Za
opatruje pszczelarzy we wszelki sprzęt: 
pszczelarski, węże i literaturę fachową.

681-K

ŚRODA KAWIARNIA GRAND - HOTEL SOPOT
KAROL HANUSZ

GODZINA 17 - 20 668-K

Złóż ofiarę 
na Pomoc Zimowa

FUTRA
KUPUJĘ WSZELKIE SKORY FUTERKOWE 
SUROWE I WYGARBOWANE — DOBRZE

PŁACE

L WIŚNIEWSKI
GDYNIA--------ŚWIĘTOJAŃSKA 36

(przy kinie ..Warszawa")

pijmy Ü Uli ki A f9
WINA
Skład fabryczny na woj. gdańskie: Sopot, PI. Wolności 4 (F-ma Rep1) Tel. 520-18

„KRAJOWNA

,*♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦ A-»<>v ♦♦♦«•« 

C

Jtozrost'w każdym domu 
Istne cuda czym j Ą 
W górę rośnie ciasto,
W dumet - gospodyni.

, f**_______ ru£a.oM><rdsu ,

garrei'/AVi
SKŁAD KONSYGNACYJNY

na woj. gdańskie
Sopot, PI. Wolności 4 —Teł. 620-18

cc Qxoarj/u^
BÜß i® POWIEŚĆ 92 
O'Aft SZPIEGOWSKA

— Wróciłaby natychmiast do Berlina, gdybym jej 
nie kochał!

Zapalił cygaro.
— Głupia biedna Ewa. Przecież ten Erickson ją 

rzuci czy prędzej, czy później.
Kapitan Waxmann popadł w głęhoką zadumę. 

Rozmowa z bratanicą pana Finkego wytrąciła go z 
równowagi.

— Fatalnie jest, gdy ludzie, którzy poświęcili się 
wywiadowi, napotkają na swej drodze miłość — 
mruknął.

Spojrzał na kalendarz.
— Boże, kiedy się skończy ta wojna? —- pomy

ślał.
— Służba — a później Ewa Finke...
Zadzwonił telefon,
— Hallo!

Dziś przyjęcie w domu Erickson;,1
Astrid zmobilizowała legion służby. Apartamenty 

doprowadzono do świetności. — Tajemnicze szme
ry, hałasy, ciche narady, brzęk srebra; dźwięczą kry
ształy...

W kuchni odbywa się misterium — podniebienie 
niemieckich gości nie dozna zawodu-

Kucharz, sztab pomocnic. Astrid — zarządzająca 
domem. Kamerdyner — lokaje biegają tu i tam. Po
kojowe coś szepczą

Tylko Karin jest w ponurym usposobieniu. Naj
chętniej uciekłaby stąd. Nie wyobraża sobie, jak spój 
rzy w oczy Klaretcie Finke.

Ernest Schumer przekroczy dziś próg ich domu!
Karin nienawidzi w tej chwili ojca — i nie może 

zrozumieć, dlaczego jest taki tajemniczy.

Najpierw przyjechał Odotte. A razem z nim ta 
głupia Mona.

Hr. Bernard jest oczywiście czarujący, jak zwy
kle, uprzeimy — pełen taktu i towarzyskiej finezji. 
— Mona hałaśliwa i wyzywająca.

Karin zaciska zęby — i coś mówi.*,
Blask świateł oślepia
Za oknami biało od śniegu Mroźno, Wczesna 

zima.
Tym razem przyjechał Herr Ludwig — antypaty

czny Niemiec — Radca Handlowy poselstwa
Ojciec Karin płaszczy się w okazywanych uprzej

mościach. A lir Odotte wita tego zaszuszonego urzę 
dnika, jak gdyby tęsknił za nim od dawna.

Herr Ludwig ma słabosc do osób, w żyłach któ 
rych płynie królewska krew. Raczy więc uśmiechać 
się łaskawie.

Karin odwiaca się ze wstrętem. Ogarnia ją coraz 
większe obrzydzenie.

Oto zameldowali przybycie pana Finkego ora- 
pani Finkę.

..Boże — to ta wstrętna Niemka!
Karin czuje, że zemdleje. Udeka — jest na pół

oślepła. W hallu spotyka nowych gośd. Słyszy zna
jomy głos.

— Dzień dobry, Karin — nie poznajesz nas?!
Panowie Schumer i Thun — przyjaciele hr. Odot- 

te. Odwraca głowę.
— Zaraz wrócę!
— Nie chcesz się nawet z nami przywitać?
Glos Ernesta jest miękki, pieszczotliwy i czuły. 

Oczy Karin są pełne lez. Pierś faluje. Serce wypra
wia niebywale harce.

Karin coś szencze, Ossnowski nie może zrozu
mieć. Karin ucieka. Jodłowski uśmiecha się zgryźli
wie-

— No widzisz, kolego Schumer — mówi cichö 
po polsku. — Uciekła ci przepióreczka. Nie mamy poi 
wodzenia w miłości.

— Tak, panie Thun. Droga do szczęścia daleka 
i ciernista!

Przy kolacji Karin siedzi pomiędzy panem Finke 
i panem Thunem. Ernest Schumer naprzeciwko.

Karin nie patrzy w tamtą stronę. Obok niego Kla- 
retta Finke, dziennikarka, kochanka ojca.

...Radca Handlowy Ludwig stara się być dowem- 
ny, a Czerwony Erick raz po raz wybucha jak na za
wołanie sztucznym śmiechem.

..•Ohyda!
Matka Astrid — blada, lecz uprzejma. Panuje bie

daczka nad sobą, jak tylko może.
Kolacja przeciąga się w nieskończoność. Hr, 

Odotte rozmawia z Klarettą.
Ernest jest smutny i nie może oczu oderwać od 

Karin.
Boże, kiedyż się skończy ta tortura! — myśli cór

ka Ericksona.
Atmosfera na pozór swobodna.
Wszyscy doskonale udają — i Klaretta i jej stryj, 

ten wstrętny Otto Finke — i radca Ludwig. I Ernest. 
I matka Astrid.

Czerwony Erick fei udaje.
Karin stara się stłumić głuchą rozpacz i nienawiść 

do otaczającego ją świata.

— Dziękuję Astrid — byłaś wspaniała. Jestem d 
wdzięczny.

Żona milczy,
— Co się stało z Karin — gdzie ona?
— Wymknęła się do siebie. Zdaje mi się, że plą

cze.
— Nie pogodzija się jeszcze z Ernestem?
— Niestety nie.
A szkoda — wzdycha mąż. — To dobry czło

wiek. I kocha Karin!
— Niemcy w domu Ericksona! — odzywa się 

nagle Astrid.
—. Jutro bedzie wiedział cały Sztokholm! —Cios 

Czerwonego Ericka jest prawie wesoły.
(Ciąg dalszy jutro)

POSAD POSZUMI! A
ZAOPIEKUJ!*] się dziećmi, znam angielski, zarząd 
domom. Oferty „Czytelnik" Grunwaldzka 8 —
Wrzeszcz „Energiczna". ____________ 527-Ir
INTELIGENTNA panna uczciwa zajmie się naj
chętniej prowadzeniem domu samotnej osoby. — | 
Sopot, Rokossowskiego 32,_PerIumeria- _____ 659-K 
MASZYNISTKA z .językiem francuskim i angiel
skim, poszukuje posady. Oferty „Kurier Szcze
ciński" Nr 1607.__   637-K
SAMODZIELNY, energiczny, matura, praktyka 
biurowa (bez buchalterii) przyjmie odpowiednią 
pracę. Sopot, Gdynia. Zgjoszcpia pod „5", — 
Sopot, Rokossowskiego 26. 672-K

N A U K A
KORESPONDENCYJNE lojr»y kęjęgowośel. Infpr-
coacje Lublin akr. poczt. 105. 112SA

R O t N E
A) — AKUSZERKA. RYNG - SmiaŁowska -
Wrzeszcz, Grunwaldzka 220, III piętro. 1068-k © 
WSPÓLNIKA do budowy domu przy rynku po- o? 
szujtuję. Gdańsk, Targ Drzewny „Ziemiańska" ‘wa'

CENNIK OGŁOSZEŃ
OGŁOSZENI A W Y M I A tt O W E t r.a tekstem w tekście nekrologi
da 70 mm ta 1 mm »zer, 1 tzp. 35,— 70,— ao,—
cd 71—120 mm M m H 45,— 80,— 40,—
od 121—200 min W m m m 55,— 100,— 75,—
od 201—300 mm W n m •* 70.— 125 — ICO,—
ponad 300 mm m »• _ U 1« 90,— 160 — 125,—
OGŁOSZENIA DROBNEJ po 30 zt za słowo. poszukiwanie pracy po 15,— zł za sIowo.
Zastrzeżeniu miejsca fza 1 w tekście) — 50 proc. dioiej.

H m w drobnych do 50 mm l szp. — 50 proc. drożej.
„ ,, w drobnych większe 1 dwu lamowe — 10Q proc. drożej.

Za niedziele I święta dopłata 30 proc. Za ogłosz, tabel, (bilanse! 1 ogl. kombin. 100 proc. drożej.

Wydawca: SPÓŁDZIELNIA WYDAWNICZA „CZYTELNIK"
Redaktor naczelny; TADEUSZ ULANOWSKI 

Redaktor przyjmuje codziennie od godziny 10 do U, sekretarz od godz. 10 do 12. W niedziele 
I święta interesantów się nie przyjmuje, — Rękopisów nadesłanych redakcja iue zwraca.

Adres Redakcji 1 Administracji: Gdynia, ul. Mściwoja 9.
Telefony: Redakcja 22-60, Administracja 33-60
Biuro ogłoszeń i prenumerata 22-07, Kolportaż 43-39 

Premim-r*?* wraz t oplata pocztowa za 1 m!erif\c zt 80,-% Optaty Ta prenumeraty należy 
wpjtfc-łri o« konto PKO «— Gdynia Nr XI — 4004. Złożono w drukarni „CZYTELNIK" Nr 0 
w Gdyni. Odbito w drukarni państwowej „Dom Prasy" w Gdańsku.
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W obliczu czekającej nas olimpiady 
letnioj w Londynie, indywidualne mistrzo 
siwa Polski w boksie odbyć się mające 
w dniach 8-11 kwietnia w Warszawie, 
są największym egzaminem dla ewentu
alnych kandydatów na wyjazd do Lon
dynu.

Jeżeliby'przeszła koncepcja kpt. zwią 
zkowego. pana Derdy, (mimo złożenia 
przezeń rezygnacji okręgi starają si«; o 
to, by władza kpt. związkowego wróciła 
z powrotem w ręce p. Derdy) zezwalają
ca. na dopuszczenie do mistrzostw Polski 
z każdego okręgu paru pięściarzy któ
rzy nie zdobyli tytułu mistrzowskiego, 
ewentualnie, którzy z pewnych wzglę
dów nie mogli startować'w mistrzo

stwach okręgowych, mówi zas mielibyś
my naprawdę największą rewię najlep
szych bokserów Polski.

Okręg gdański reprezentowany bę
dzie przez następujących zawodników. 
Od muszej do półciężkiej — Sowiński, 
Klein, Gołynski, Skierka, Chychła, Raj
ski, Bork. Ponadto jedzie zeszłoroczny 
mistrz Polski — Antkiewicz. Dotych
czas, kpt. związkowy GOZB nie może zna 
leźć odpowiedniego kandydata, któryby 
godnie reprezentował barwy okręgu w 
wadze ciężkiej.

Przyjrzyjmy się stawce, która starto 
wać będzie w poszczególnych katego
riach i wysnujmy horoskopy odnośnie 
możliwości tych zawodników,

W muszej faworytami są Brzózka

(Poznań) i zeszłoroczny mistrz Polski, 
Gumowski (Pomorze). Ten ostatni wyka 
żuje spadek formy i w mistrzostwach o- 
kręgu przegrał przez k. o. Jdzie on je
dnak z odwrotnej pozycji, przez co jest 
dość niewygodnym przeciwnikiem. W 
sferach fachowych typuje się zawodnika 
Piotrkowskiego, Brzózkę, który ma na 
rozkładzie Kamińskiego i jeszcze paru 
znanych bokserów. Niespodziankę spra 
wić może nasz Sowiński, u którego je
dnak forma zależna jest od odporności 
nerwowej w danym dniu.

W koguciej brani są pod.uwagę Grzy 
wocz, Bazarnik i Kruża. Zeszłoroczny 
mistrz, Grzywocz, jest bokserem turniejo 
wym, co w mistrzostwach odgrywa naj
większą rolę. Przy tak wyrównanej sta
wce. jaką reprezentuje wymieniona trój
ka, ważnym elementem jest również loso 
wanie, które często piata figle.

W piórkowej najlepszą klasę repre
zentuje Antkiewicz (Wybrzeże), Czortek 
(Warszawa) i Matloch (Śląsk). Dwaj 
pierwsi zostaną piawdonodobniee roz
bawieni i powinni zmierzyć się w finale. 
Tu jednak triumfować winna młodość i 
lepsza kondycja fizyczna „bombardiera 
Wybrzeża. Gdyby miało dojść w pierw
szym dniu- mistrzostw do tego spotkania, 
to stałoby -ono w pewnej mierze wobec 
olbrzymiej rutyny Czortka pod znakiem 
zapytania.

W lekkiej Rademacher jest klasą za 
siebie. Warunkiem powodzenia jednak,

(Łódź), Sowiński (Gdańsk), Kaspercz ik! Jest Przygotowanie kondycyjne do mi
strzostw. W drugim szeregu powinni

Koszykarki czeskie 
o klasę lepsze

Międzypaństwowe spotkanie w pitce 
koszykowej pań repiezentacji czechosło
wackiej i polskiej, rozegrane w Warsza
wie, zakończyło się wys. zwycięstwem 
Qzeszek w stos. 67:23, Zademonstrowały 
one grę na poziomie ekstraklasy świato
we, i zdecydowanie górowały nad Polka 
mi. W haszem zespole na poziomie za
grała jedynie Pachlowa. U Czeszek po
nad poziom wybiła się Wagnerowa.

się znaleźć Skalecki (Szczecin) i Skierka 
(Wybrzeże). I tutaj o tytule wicemistrza 
zadecyduje losowanie.

W półsredniej czołówka jest już bar- 
uziej wyrównana. Widzimy tu Chychłę 
(Wybrzeże), Olejnika (Łódź) i Wikliń- 
skiego (Pomorze). Faworytem jest Chy- 
chia, lecz stary rutyniarz Olejnik, popra
wiający z dnia na dzień swą formę, może 
sprawić niespodziankę. Również cięż
kim orzechem dla obu wspomnianych bę 
dz'e Wiliński, który zapowiadał s;ę na 
jednego z najbardziej utalentowanych za 
wodników młodego pokolenia.

W średniej ring warszawski będzie świad 
kiem zaciętego pojedynku dwóch rywali

Kolczyńskiego i Pisarskiego. I w tym wy
padku, gdyby mieli spotkać się w pierw
szym dniu mistrzostw; stawialibyśmy na 
łodzianina. Ale po frzech dniach ciężkich 
walk, spotkanie tytanów ringu stoi pod zna
kiem zapytania. Wspomnianej dwóice nie 
wiele ustępuje doskonały technik Nowara 
(Śląsk), a dalsze niespodzianki sprawie mo
że Rajski (Wybrzeże) i Paliński (Pomo
rze).

W półciężkiej bezkonkurencyjny jest Szy
mura. Za jego piecami trwać będą zacięte 
boje o przedostanie się do finału. Jedynym 
ich plusem byłoby wypłynięcie nowego ta
lentu, który mógłby z czasem zastąpić za
służonego Franka.

Wobec nieobecności Niewadziia, Kii- 
mecki a ciężkiej powinien zdobyć tytuł 
mistrzowski. I v/ tej kategorii nie oczeku
jemy walk na wysokim poziomie, ale pil
nie przyglądać się będziemy możliwościom 
młodych zawodników, których talentem na
leżałoby się i odpowiednio zaopiekować.

Jak już wspom na-liśmy na początku, do
puszczenie tego rodzaju zawodników jak — 
Tyczyński, Marcinkowski, Tizęsowski, Szy
mankiewicz, Iwański i paru innych, podnios 
toby nie tylko zainteresowanie mistrzostwa-

Cale Wybrzeże bierze udztai
w konkursie „Zgadnij kto wygi aa

mi, aie miałoby duże znaczenie orienta
cyjne w okresie przygotowań przedolimpij
skich.

A. Skot

1 c
z

KUPON NR 21
SOBOTA 3 i NIEDZIELA 4 kwietnia 1948

A B C
1 *f2 1 X 2 1 X 2

1 Bulgaria — Polska

2 Francja — Włochy

3 Cracovia — Nusie (CSR)

4 Wisła — Nusie (CSR)

5 RKU (Sosnowiec) — Sarmaqa (Będzin-)

6 Partyzant (Kielce) — SKS (Starachowice)

7 Gedania (Gdańsk) — Wisla (Tczew)

8

9

10

11

Koszarawa (Żywiec) — Lechia (Mysłowice)

Chełmek — Fablok (Chrzanów)

Pogoń (Zabrze) — Liniamia (Bytom)

P. T. C. (Pabianice) — Widzew I. B.

12 Syrena (W wa) — Znicz (Pruszków)

B 20 zł 20 zł 20 zł

Nazwisko Imię Miejscowość ulica i nr domu

UWAGI:
1. Firmy przyjmują kupony do czwartku 1 

kwietnia godz. 17.00. Zgłoszenia wygra
nych należy składać do wtorku dnia 6 
kwietnia godz. 17.

2. Polski Kem. Olimp, jeszcze raz prosi 
Czytelników, mieszkających w miejsco

wościach gdzie nie ma firn przyjmują
cych kupony, aby podali do Polskiego 
Komitetu Olimpijskiego (adres: XWarsza
wa, ul. Stalina 34, konto P. K. O, 
1-6 453) swoje adresy — celem przesia
nia im odpowiednich regulaminów gry,

WYKAZ FIRM: Gdynia — Dom Sportowy St. Kamiński i K. Krzyżanowski, Świę
tojańska 49, — SOPOT F-ma , Panto", Plac Wolności 10, róg Rokossowskiego. 
GDAŃSK-WRZESZCZ: Kolektura W. Stefański, ul, Barlickiego 5.

Wspinały sukces YHCA (Gdańsk) nad Warti
Zmienna forma koszykarzy Wybrzeża

(Poznań)

Ta’iele piłkarskie
klasy A, B i C okręgu gdańskiego

We wszystkich miastach i miastecz
kach woj. gdańskiego piłkarze wystar
towali w rozgrywkach mistrzowskich. 
Ruszyła już nawet częściowo klasa A 
(Gryf w Wejherowie grał z Pocztowcem). 
Licznych jednak sympatyków pilkarstwa, 
a szczególnie zagorzałych kibiców inte
resuje najbard—ej klasyfikacja poszcze
gólnych zespołów. Dla ich zorientowa
nia podajemy niżej tabelę po zakończo
nych rozgrywkach I rundy jesiennej. 
Obecnie na wiosnę ruszyła II runda t. 
zw. wiosenna.

Klasa A.
1. Wisła (Tczew)
2. Unia (Tczew)
3. Pocztowy (Gdańsk)
4. Grom (Gdynia)
5. KMSS (Gdynia)
6 Gedania (Gdańsk) — — —
7. L-’chia (Gdańsk) — — —
8. Grvf (Wejherowo) — ——

Ostatnie trzy zespoły nie brały udzia

Gry Pukt. Bramki
4 7: t 14:6
4 6:2 7:3
4 3:5 7:10
4 2:6 15:13
4 2:6 8:19

8. ZEW (Gdańsk)
9. Czyn (Gdynia)

4:12
2:14

Klasa C, III grupa
1. Garbarnia (Gdańsk)
2. Zatoka (Puck)
3. KMSS (Lębork)
4. ZZK (Puck)

5:1
2:4
2:4
1:5

Gdyby się spytać najzagorzalszego 
kibica drużyny gdańskiej po przegranej 
z łódzkim TUR-em o wynik spotkania z 
Wartą, odpowiedziałby, że YMCA stoi 
na straconej pozycji i że na pewno za- 
inkasuje sporą porcję koszy.

Wczorajsze spotkanie podzielić moż
na na dwa etapy. Jeden to fantastyczny 
zryw gospodarzy i podobna końcówka, 
drugi okres, to powolne odrabianie te
renu przez gości.

Motorem wszystkich akcji ofensyw
nych, jak również wszelkiej defensywy 
była para obrońców: Markowski — Le- 
lenkiewicz, która zagrała naprawdę kon
certowo. Nadawali cni ton całej grre, 
strzelali z każdej możliwej pozycji i ró
wnie szybko cofali się do tyłu, przed 
nacierającymi rutyniarzami z Warty. Do 
wspomnianej dwójki dostroili się na
pastnicy. Tak Rudelski, jak i Narkie- 
wicz i Tyszecki spełnili dobrze swe za
danie. W przeciągu kilkunastu minut 
YMCA prowadziła 17:0! przy; niebywa
łym aplauzie widowni. Silne jednak 
tempo osłabia atak gospodarzy, który 
z lekka puchnie. Wareiarze konsolidują

swą drużynę S przeprowadzają szereg 
groźnych ataków, w których wyróżnili 
się Dylewicz i Ruszkiewicz. Do przer
wy wynik brzmi 25:22 dla YMCA.

Dodatni Dilans »Carstwa polskiego
Drużyny polskie zwyciężają Czediów

W drugiej części gry, tempo ani na 
chwilę nie słabnie. Silne ataki Warty 
rozbijają się o doskonalą obronę gospo 
darzy, którzy ani przez chwilę nie od
dają prowadzenia. Ostatnie 8 min. przy 
nosi wspaniały zryw drużyny gdań
skiej, która podwyższa różnicę koszów, 
ustalając wynik dnia na 57:41.

Punkty dla Warty zdobyli Ruszkie

wicz 16, Dylewicz 11, Matysiak 10, Ur
banowicz 2, Dziel 2. Dla YMCA Mar
kowski 15, Lelonkiewicz 15, Tyszecki 
10, Rudelski 9, Narkiewicz 6, Marko-*r- 
ski II 1 i Tyszkiewicz 1.

Sędziował bardzo dobrze pan Ru
siecki z Olsztyna.

Po tej niespodziance, jaką sprawili 
nam koszykarze YMCA, oczekujemy 
godnej postawy na dwbch ostatnich me 
czach, czekających ich w Warszawie z 
zeszłorocznym mistrzem Polski AZS i 
Zniczem. Zadecydują one o pozostaniu 
YMCA w Lidze Koszykowej.

Tam, gdzie kwitł
sport polski w Gdańsku...

łu

W okresie świąt Wielkiejnocy bawiły 
w wielu miastach Polski liczne drużyny 
zacraniczne. Rozegrały, one szereg me
czów, które z pozoru pozwalają optymi
stycznie patrzeć na poziom naszego pił- 
karstwa. Zaznaczamy jednak, że tylko 
pozornie, gdyż zespoły te nie reprezen* 

' tują zbyt wysokiej klasy i w pełni se-
w rozgrywkach rundy jesiennej i o- zonu winniśmy wyżej je pokonać.

becnie bęc ą musiały zaległość- tę ud.o-j w Krakowie przez dwa dni gościła
bić Tak męc zespoły te będą narażone j sieska Ostrawa. W niedzielę Cracuvia
na rozgrywanie dwóch meczów mistrzo 
wskich tygodniowo.

Klasa B. I grupa. Gry Punkt. Bramki
1 Wierzyca (Starog.) 6 10:2 21:10
2 Stoczn. (Gdańsk) o 9:3 25:12
3. Starog. K. S. 6 7:5 10: 8
4, Olimpia (Elbląg) 6 5:7 10 12
5. FIKS (Starogard) 6 5:7 8:12
6. ZKS Lechia (Melb.) 6 4:8 8:16
7. ZKS Mewa iGd). 6 0:12 5:25

Klara B, II grupa. Gry Punkt. Bramki
1, Union (Gdańsk) 6 11:1 23:4
2. Mir (Gdynia) 6 ’8.4 18:9
3. Pionier (Gdańsk) 6 8:6 16:9
4 Kaszubią (Kościerz.) 6 4:8 17:10
5. Kaszubią (Rumia) 6 3:9 4:18
fi. Kotwica (Gdynia) 6 3:9 5:30
7. MK3 (Sopot) 6 1:1. 5:20
8. Picrnień (Gdańsk — — —

I łasa C, I grupa
1. Gryf (Sztum) 5 8:2
2. Błyskawica (Kwidzyn) 5 7:3
3. Burza (Elbląg) 6 6:6
4 Prtalom (Kwidzyn) 6 6:6
5. B’yskawica (Starogard) 6 6:6
6 Obuwianka (Tczew) 6 1:11
7. KMSS (Elbląg) 6 0:12

Klasa C II grupa
1. Z.vw fLębork) 7 10:4 -
2 Polonia (N. Port) 8 10:6
3. KMSS (Kartuzy 8 10:6
4. Czytelnik (Wejherowo) 8 9:7
5. CZKS (Pruszcz) 7 8.6
6 Zn w lOrurtia) 7 7 7 1
} Pogranicze (Gdańsk) 7 6:8

zremisowała z Czechami t: 1 (:1). Po 
dobny wynik był w poniedziałek, z tą 
różnicą, że do przerwy Polacy prowadzi
li 1:0. Wisła grata z Żyliną, zwycięża
jąc w stos. 4:1 fill). Podobny stosunpk 
csicgnąl Ruch, który pokonał Żylinę 4:2 
(3:2).

W Poznaniu odbyły 6ie dwa mecze 
pomiędzy Wartą a Cechie Karlin (Praga). 
Oba spotkania zakończyły 6ię zwycię
stwem zeszioroczego mistrza Polski. W 
niedzielę wynik brzmiał 5:3 (2:3), a w 
poniedziałek 2:0 (1:0).

W Warszawie publiczność piłkarska 
miała możność oglądania zespołu praskie 
go Nusie. Pierwszym przeciwnikiem by
tu Legia, która ustępowała wyraźnie 
C zecliom, schodząc pokonana z boiska w 
stos. 1:5 (0:2), Lepiej już zagrała druży
na „Czarnvch koszul” Polonia, która po 
dużo ciekawszym przebiegu zremisowała 
z Czechami 2:2 (2:1),

Kibice iódzcy entuzjazmowali się 
przy występie Trnava, mniej w spotka
niu z Widzewem, a więcej z ŁKS. Wi
dzew przegra! z gośćmi w stos. 3:6 (2:4), 
a ŁKS tylko nieznacznie 3:4 (2:2), będąc 
przez cały czas równym przeciwnikiem.

W Chorzowie wobec nieprzybycia 
drużyny węgierskiej, miejscowy AKS ro 
zegrał spotkanie z Sarmacją (Będzin) wy 
grywając 4:2 (0:0).

W związku z pracami ziemnymi, pro
wadzonymi na boisku Stadionu Miej
skiego w Gdańsku, zachodzi potrzeba 
rozgrywania spotkań piłkarskich na po
bliskich boiskach.

Na jednym z mch, położonym blisko 
węzia komunikacyjnego (pociąg, tram
waj) rozgrywane będą zawody o mi
strzostwo klasy A i B. Boisko to mieści 
się na terenie koszar WOP'u przy rogu 
ul. Niedziałkowskiego i Kościuszki we 
Wrzeszczu. Ma ono swą historią i war
to jej poświęcić parę słów.

Jest to stare, przedwojenne, repre
zentacyjne boisko „Gedanii", na którym 
koncentrowało się do roku 1939 polskie 
życie sportowe. Na bieżni, wokół boiska 
startowały takie sławy, jak Kusociński 
i Waiasiewiczówna. Na jego zielonej 
murawie rozgrywały zawody najlepsze 
zespoły krajowe jak wielokrotny mistrz 
Polski — Ruch, AKS, Garbarnia i inne. 
Był to teren eksterytorialny, gdzie mi

mo rosnących dokoła prześladowań, żad 
ne Schupo czy Gestapo nie miało dostę
pu. Miało to swoją dobrą stronę dla 
licznych Polaków, którzy szukali tam 
schronienia przed prześladowaniami. Z 
boiskiem graniczył budynek Bratniaka 
studentów Politechniki Gdańskiej.

Halbliższe mecze piłkarskie
Wobec zaległych spotkań piłkaiskich 

o mistrzostwo klasy A (Lechia Geda- 
nia i Gryf nie brały udziały w rozgryw 
kach rundy jesienne,) — w najbliższych 
tygodniach czekają nas mecze mistrzow
skie nawet w dnie powszednie. Już w

GOZPfl szkoli piłkarzy

Piłkarze i bokserzy 
BZKS „Lechia“ 
trenują

W dniu 3 kwietnia b. r. o godz. 15 od 
będzie się w lokalu' Woj. Szkolv Zw. 
Zaw. (gmach OKZZ w Gdańsku, ul. Bo
jowców 5-7)- konferencja na tematy wy 
szkoleniowe wszystkich klubów Okręgu 
Gdańskiego.

Kluby są zobowiązane delegować u- 
poważnionycn przedstawicieli, którymi 
winni być kierownik sekcji i kierownik 
Iren'ngu (tiener .-instruktor) wzgl. je

nen z ui«b

Czołowy zespół piłkarski Wybrzeża 
Budowlany Związkowy Klub Sportowy 
„Lecliia" w Gdańsku, po powrocie z 
dwutygodniowego obozu kondycyjnego 
na Śląsku, rozpoczął intensywne trenin
gi. Odbywają się one w środy i piątki 
od godz. 16 dla drużyn starszych i we 
wtorki i czwartki od gedz. 16 dla dru
żyn juniorów. Zawodnicy zbierają się 
w lokalu klubu o godz. 15.45, — skąd 
wspólnie wyruszają na boisko.

Sekcja bokserska prowadzi treningi 
w lokalu kluhu w środy i piątki od go
dziny 17.00.

Sekretariat klubu mieści się we 
Wrzeszczu przy AL Rokossowskiego 45 
i czynny jest' we wtorki, środy, czwart
ki i piątki od godz. 17.00.

Sukces piłkarzy ŁKS 
nad czeską „Nusie“

VI Łodzi odbył się towarzyski mecz pił
karski pomiędzy ŁKS a czeską drużyną 
„Nusie“ (Praga), zakończony wysokim zwy
cięstwem gospodarzy w stos. 6:2 (2:1), Dru
żyna iódzka zagrała bardzo dobrze wre 
wszystkich formacjach, mając wyraźną prze 
wagę przez cały czas rneczu. Najlepszym 
graczem ta ich boisku byl grający zamiast 
Barana, Patkolo — inicjator wszystkich ak
cji ofensywnych LKS. Z jego też podań 
padły wszystkie bramki.

Wynik ŁKS należy uważać za duży su
kces dla tej drużyny. Bramki dla miejsco
wych 'zdobyli: Janeczek — 4, oraz Hogen- 
dorf i Patkolo po 1. Widzów ponad 5 ty 
sięcy.

najbliższy czwartek, 1 kwietnia br. ro
zegrane zostaną dwa spotkania.

W Wejherowie miejscowy Gryl zmie 
rzy się o godz. 15.00 z Gromem (Gdy
nia). Faworytem są raczej goście, choć 
gospodarze na winsnym boisku są dru
żyną groźną. - I

Drugi mecz rozegrany zostanie w 
Gdańsku, również o godz. 15 na boisku 
przy ul. Elbląskiej. Zmierzą się tam dru
żyny KMSS i Gedanii.

Jeszcze parę miesięcy temu stawia
libyśmy na Gedariię, która miaia ze
spół wyrównany, o dobrej kondycji. — 
Dziś jednakże jedenastka Gedanii nie 
ma jeszcze skrystalizowanego oblicza 
(ciągle zmiany na różnych pozycjach). 
Odwrotnie Milicjanci gdcńscy, po wzmóc 
nieuiu graczami z KBW, są dziś groź
nym zespołem dla czołowych drużyn 
klasy A.

■ Mecz powyższy zapowiada się więc 
interesująco.

ew;ez wygrywa 
bieg ria przełaj
w Poznaniu

Sport szkolny
W Sopocie rozegra! miejscowy szkol 

ny klub sportowy Merkury mecz w siat 
kowce i koszykówce z SKS Oliwą. W 
obu spotkaniach zwycięstwo przypadło 
gospodarzom. W siatkówce wygrali oni 
2:0 (15:2, 15:9] < w koszykówce 67:20 
(22:11).

Doroczny wiosenny bieg na przełaj 
im. Bronisława Szwarca, rozegrany w 
Poznaniu na dystansie 3600 m przy
niósł zwycięstwo biegaczowi Warty, 
Stefanowi Wierlciewiczowi 12:57,6.

W najbliższą niedzielę 11 bm. odbę
dzie sie masowy bieg na przełaj o pu
char redakcji „Głosu Wielkopolskiego". 
W ub. roku puchar ten zdobył Kielas, 
który i w tym roku startuje w tym bie
gu. Jego najgroźniejszym rywaiem bę
dzie Wierkiewirz.zawody/ 
narciarskfclt

Zawooy narciarskie o memoriał śp. Bro 
nistawa Czecha rozegrane w konkurencjach 
— bieg plaski 16 km., skoki cło kombinacji 
bieg ziazdowy oraz slalom, zakońcsyly się 
zwycięstwem Lanicla Krzeptowskiego pi-zed 
Dziedzicem, Ciaptak - Gąsienicą i Waw- 
rytką. W slalomie i w zjeźdz-e triumfował 
Józef Marusarz. W biegu płaskim Dziedzic 
przea Krzeptowskim, a w skokach Krzep
towski przed Ciaptak - Gąsienica
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